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Il-- Początek o godz. 5•ej. 
polscy jirłyściZjdnoczeni. 

Początek o godz. 5-ej. Pocza,tek o got'!z. S·ej. 
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Dążenie ao oświaty 
I powszechn~j„ _ 
~ _ O He pamiętamy, nigdy j~Heze 
!:. •;;alr natarczywie i bezustannie nie 
~~ :~opominano si~ Ee wszech stron o 
fł~~· -0światf). Woła o nią prasa, wołaj~ 
nrrótne instytueje, wreszcie, co n&j~ 
! -~"1fatniejsza, na baczną uwag, zasłu
r - je szczegół, ~e poznanie :potrzeby 

światy tak dalece przedostało sil) 
o mas ludowych, i!2l ont) same upo
inaj~ się o nią. Fakt to znamienny, 
ocid ostrotność nam nakazuje nie 

ogólniaó go. Lud wjejsłi do tej 
wiadomości puychodzi bard!o po
oli i zapewne w nielicznych miej
cowośeiacb, tam gdzie oświata. ra
onalnieJ, a wi~o i pomyślniej się 
zwija. Lud miejski, mtykająoy si~ 
techniką tycia, s wirem .kultury i 

ywiliza.cji, widzi coraz jaśnie,j w 
auoe środek wzmocnienia swej pro

fdu.lcoyjności i naprawy warunków 
~~~,;bytu. Lud wiejski przewdnie stano
}':wi .1eszc.te niemal bezwł!!.dną mas~ 
~!''-umysłow~, oświat~ narzucam\ w 
/~wi~kllzośoi uwaia n złe konieczne, 
,~?~patrzy z ni~ch(}ci~ lł& d.zini idące 
'1Jdo sl\.lroły i lie.1y, He prsez to ucier
~l }>i w domu robota drobna, porucza
,~t~U dziatwie; wzdycha, gdy pociąga.ja.: 
,;ilgo do o'bowiąz.lrów materjalnych 
Ę. wzglQdem nauczyciela i szkoły. Dla-

1zrezego tak jest1 - Bo z dotyohczaeo
x wej nauki szkoh1ej nie widzi tych 
,I; uzultatów, o jakich mu prawią; bo 
{ .natomiast widzi dziatw~ apatyczną, 
;;· lliemrawą, wracaj~oą z uczelni; do
~, :Diyśla się, ~e nauka ta idz_ie bardzo 
~-,, powoli Dziatwa przez całą ziml} u
? ezy si~ szytać i pisać; przez wiosnfj 

i lato npomina wszystkiego; w roku 
nastE}pnym uczyna. na nowo. Tym 
sposobem nauka czytania trwa nie
ru lat kilka i młodzież włościańska 
•ychodzi ze slab~ umiejętnością cz1-
1ania. i pisania. 

Wobea tego tądanie oświaty, 
id~ce z dołu-od ludu w niektórych 
llliejscowościach jest objawam wiel
ce peoiesza.;ąeym. Zapewne pocho-
dzi o:n z ta.I.de.li wsi i gmin, gdzie 
nauka s:akolna. lepiej jest traktowa.
Da, gdzie zdołano przelrnna.ć włościan 
• jej do.niosłośsi. Przekonać zaś mo-

• ina nie sposebem kazaniowym, lecz 
widocznymi przykładami 1'i życia. 
Ażeby te przykh~dy były ja.lrnajlicz
niejsze, nalety 1reformować system 
pedagogiczny i wykładowy w szka
łaeh ludowych, ale nie , na. mooy 
W:nioaków kanoelaryjnyeh, lecz isto~ 
'łąeh potueb tyciowych. 

-
Domaganie się oświaty jest obja- ma/przeznaczona w Rosji na oświatę, odpowiedzi z tłumu strzelono, raniąe 

wem wielce pocieszającym, aby ,jed~ jest bardzo mała w stosunku do Jewbuta :rewirowego II cyrkułu. Ro· 
h .zległa si~ salwa i tłum przeszedł nak te.go rodzaju przykłady były sum, używanych w pa:ństwae znacz· pozostawiając 25 zabitych i 20 ranio· 

jaknajliczniejsze, należy zreformowaó nie mniejszych. nych. Aresztowano z tłumu około 50 
system pedagogiczny i Wj kładowy, Prasa kładzie silny nacisk na to ludzi i odebrano 3 czerwone sztan 
lecz nie na. podstawie dawnego sy- znamie'nne zjawiske, że oświata. roz- dary. 
stemu biurokratycznego, Jeoz na mo- porz~dza. tak małymi środka.mi, leez O godz. 6 _jeden tłum na ul. Dłu· 
ey i!totnych petrzeb .tyciowych. bezskutecznie. gieł drugi :na. Okopowej usiłował 

ma.nifestować. lecz bezskutecznie, Q3i"gnąć by to motna jedyni o z chwil~ kiedy na:reszeio b~d!\ Patrole woiskn we i policyjne roz_prq< 
przez powołanie do t;yeia szczegół~ udzielone ś:rodki dostateczne na roz- szyły tłumy te z łatwością. 
niej w wiQkszych środowiskach, jak wój szkolnictwa, na. stworzenie wielu O g. 6 zbiarały sił} ttumy przy · 
na.pn. w Łodzi, spaoialnytlh instytu- newych uczelni i odpowiednie upo- ul. Marszałkowskiej (róg Złotei) ale 
tucji po1i na!iw~ „R11.dy do. spraw Hżenie prawdziwie zdolnyoh i su- na widok 3 rot wojska, pierzchły. To 

samo zaszło o godz. 'l na Dzialnei i oświaty publiaznej". misnnych naueiycieli, Rada do spraw Dzikiej. 
Do s.kł11du Rady winni byt po- oświaty publicznej mote rozwiną6 

0 
godz. 

9 
m. 25 na ulicy Mar-

wołani oprócz; wy-bitnych padagogów swoją działalność za pomOC!fi lu.dzi szałkowskiej vis a vts dworca kolei 
i ludzi :faehawych, obywatele, J.dó.i:zy światłych. świadomych rzeczy, wska- warszawsko-wi~deńskiej na patrol 
doty.kają sili zblislu. i znają cfokł:ar:l- zywa.6 istotne potrzeby, _ którtt mia- kozacki pułku uralskiego zfoiony z 
nie potrzeby ośwjaty ludowej. łyby na oelu rozszerzanie progra- 5 eiu kozaków rzuoono bomb13. 

Komisje takie powinny zbierać mów teoretyczno-praktyc:rnych i do- Rani~nl. zostali 8 kozacy i stól-
11,,. moźli'Wi8 (}Zt>;StO, fa:'I lub dwa_ :ri;,_ •- I~ 1 • . t Ó d ogilri V\" koWy OfaZ par(:} OSÓb Z przeChOd• 

'$ .,. s.aona enrn sys em w pe ag niów ulicznych. Siła wybuchu, echo zy na mieai~c. w celu naradzenia ~n„ t , b " bv dz1· "twa· ludu ga.r -i " , en sposo , 21,,„e ,_, „ - którego rozległo si~ w całem mie-
nad powzięciem niezawodnych środ- nęła się z zamiłowaniem do szkoły i ście, była tak potęźn~, te szyby w 
kGW', w celu podniasienia. oświaty ·wynosiła z niej prawd;i;iwy pożytek. oknac.h domów. sąsiednich wyleciały. 
ogólnej, tudzież w celu opracowania. Dziś dużo si~ mówi 0 obow:ązkowej a ezęść łba końskiego znale?iiono u 
wniositów i referatów. uauee elementarnej; a.te i ta oho· bramy hotelu wiedeńskiego na ul.' 

Widok. Około godz. 10 wieez. na ul.· Taki organ, pochodząey ·- wprost wiaz.lrnwość bez zadośćucz.vnienia · Ząbkowski ei na Pradze -przed slda-, 
z tycia, odda.łby istotnie nieooenione po~yźszym warunkom ni.~ doprowa- dem monopolowym zebrał si~ tłum, 
usfogi masom społeczeństwa; wy ka- dzi d_o celu poża.Llanogo. usiłując dostać si12 do wnętrza. Po-
zywałby te braki i ujawniał potrze- niewat z tłumu rozległy si~ strzały~ 
by, jakich dotąd ni& ztlohtno doj- przeto oddział woiiska, strzegj\cy 

składu dał salw~. Tłum rozbiegł sit· rze6, lub lukoewatono je, nie nu.ja.tl W ,_ · k • pozostawiaj~c s ranionych. 
odpowiadniego oswietlenia. i do wo- sp om I n I; N OC przeszła spokojnie. 
dów pewnych. Tyle-'"'.Warszawat 

J k lb · t t b (Dziesi"ciolecie rewolucji). a są o rzymie e po rze Y r \Y całym kra]u mniej więoej 
i jak duto jeszcze pozostaje do zro- VI. Jdentymme zaiśoia. miały _miejsce. 
bienia, nitlch powiedzą fakty ogólne, z wiosni\ „pamiętny rok~ obfi~o- W Łodzi wi1tlrsza CJZflSĆ fabryk: była 
postawiona obok danych. z Zachodu. wał w domo::;łe wypadki i zClurzenia: nieci'iynną. 'l1ramwaie Jlrr.estały kur, 
·nr R ·· k' · k l 1 ma a n. st., pisze ,,Uziennilr_ War- sować o godz. 11 min. 40 19rzed po-n. OBJl europejs IBJ nau ·a e em~n- łudniem. Nr. noranny ówczesneQ'o 
t t t l d · dl 13zawsld" nod datą 3 t. m. roku 1906, • .. arna ,jes przys ępna z111_ e wie a r' „Gońca Łódzkiego" 2 ma a wyszedł --vViirs~awa pod wrateniem pogłv-
3 proc. ogółu ludności. Jeżeli znś selr 0 maiących nastąpić zaburze- w zmniojszonym formacie, gdy~ pra-
weźmiemy pod uwag<l, żo dzle3i w niach, przyorała niezwy.1dy wygląd: e~ motna było rozpocząć dopiero w 
wieku sz1rnlnym, t. j. ód 7 do 11 ro-. wszj s~lcie sklepy były pozamyirnne, 11ocy. 
ku tycia, staiJowią 11 proc. ogóJnt1j a vnele •. z nich było zabitych des- W eo.sarstwie całam podobna za-
1. b · 1,: ń ó t s 1rnrnL " chodził/ wypadld. . Icz Y miesz.·a c 'łl, 0 rzymamy p ·.- · d · t "Zczen1u Char„kterystyc-znem 1est, "'e .„ omz.e1 po· 111emy w.s re.,. _ „ 'LJ .,. 
proc. ludności, t. j. prawie dzzewięć a porządku chronologicznym wyparJ.- Rostowie nad Donem policia oświ:1d< 
i pół milj<rna dzieci w wieku- szkol- ld, jak nast~powały. czyła. te siły jej są niedoatateczn~ 
nym pozostawionych bez szkoły. Ro- 0 god:a. 11 rano u zbiegu ulic do utrzymania. porz(\dku. 
sja tedy pod tym wzglfltlem stoi na Vt'ronie, i Chłolne?, jakiś niezna)o· W Mińsku, Białymstoku, Bory· 
niższym szczeblu, nit Stany Zjedna- my rozdawał proklamacie. Do stó1- sla.wiu, Wilnie i Homlu panował spo-

A kl. Pó~nocnej (22 "6 nroc) kowego, któr.Y chciał intarweniować, kói. czone mery iu , •
0 

" •• • bł 10 •na;,, arono osób interpelowa· A l . F · strzeiono dwa razy. Strzały cby 1 y. , ,„ f": Szwa,icm:·J·a, Ni_emey, ng Jl., ranc)a, . t 1'! z ło nrar»7.aW"'l{l·e20 <rener·ał-<YUberna· Zolnierz stojący .na. warcie s rze 1 „ ~- "' ~ „ .., 
Szwecja, Norwegja, Austrja, His;i;pa- karaLHnu i ros:dająeego zabił na. tora. w sprawie za1 ść przy aleiach Je. 
nja, Włochy, Bu!ga!J&. i Japon3a (5,4:5 mieJSCU. :rozolimsluch. 
proc.), Z krajów europejskich pod O godz. 12 tłum, złotony z 200 W dniu 1 maja generał.-;uber-
wzgl~dem oświaty najbardzi_ej jest osób doszedł do domu nr. 22 przy nator oświad0zył, te śledztwo w te~ 
·zbliżona do Rosji PortugalJ·a, ale i ul. Karmelickiej. \\' tem miejscu 2 sprn-.v,e jest ;uż zakońc'.!!ene, jednalr-

stó;kow1 chcieli tłum rozproszyć. że uddzielna petycje zaopatrzone 
tam procent :piśmienności jest wyż- Rzucono siQ na nich z nożami, ale adrest1m i podpisem osobiście rozpa~ 
szy: 3,27 proc. w :rezultacie tłum rozpierzchł się, bo trzyć raczy . 

Jeteli teraz weźmiemy budiet, stójkowi rozpoc~ęli strzelaninęi. O 1 
przekonamy się, te skromne sumy po pot tłum H(;zą.cy 2,000~ o~ólJ z 

t ś · d · t górą dążył ulicami: Slislnh Zrotą, idą w parze z proeen owo c1ą zia - Zelazną, Al. Jerozolims~i~mi .do Ma.r-
wy, otrzymującej ukształcenia po- szałkows1dej. w pobl1tu meruc.ho" 
azątkowe. Z olbrzymiego ególnego mości nr. 101 w Al. J erozotimsldch 
budżetu, na rzecz oświaty ludoweJ zastąpił mu drog~ patrol . woj~tro wy 
nie idzie nawet 2 proc. Ogólna sa- i policyjny, poleoa.Jąc rozeJść 1!1 1 ~· W 
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Nikłe, z dnia na dzień ubywające, środki pieniężne Komitetu Obywatelskiego -m. Lodzi, zmuszonego potitrzymywać, ~amle
ra.jące życie półmil1onowego miasta, od samego początku rozp.Jczęcia działań wojennych, obecnie wyczerpały się -;r zupeh::Js:i. 

Dotychczasowe źródło środków Komitetu Obywatelskiego z uzyskanego od Rządu 2. milionowego funduszu. wobec niepo
miernych potrzeb miejskich a przedewszystkiem wspomagania pozbawionej zarobkowania i biednej ludności miejskiej, wyschło do
szczętnie. A tymczasem potrzeby mnożą się. zycie z nieubłaganą stanowczością doma--;a się lch zaspokojer,i3. pod strasznym rygo. 
rem pozostawienia miastą na łup nieobliczalnych klęsk i nieszczęść, aż. do rozluźnienia w :"Złó „ S?olecznych, aż do zamarcia tętna 
źycia zbiorowego. 

W tych przykrych przewidywaniach, żelazna konieczność zmi.IsHa Komitet Obywatelski do rodjęcia inicjatywy, jako jedyne
go środka ratunku, zaciągnięcia pięciomlljonowej pożyczki miejskiej w.ewnętrznej, zabezpieczonej osobistemi zobowiązaniami gwaran-
cyjnemi ze strony firm handlowo-przemysłuwych, 1nstytu(!ji kredytowych i osó'J p: szczeg5lnych, rnajątkovro odpow;edzialnyeh. -

.Wyłoniona ze. sfer kompetentnych Komisja '.lo opracowania projektu pomieniouej pożyczki ustc1:owHa jej Zasady i złożyła 
Komitetowi O_bywatelskiemu Memorjał, uwzględniający tak sposób kOizystrnia z pożyczki, na podsta>'!ie preliGJEo ·.vanego przez Kc
mltet Obywatelski budżetu 6 miesięcznego, jał( równie± kontrolę nad wydatkowoniem pod postacią wytworzenia specjalnej Komisji Re-
wizyjnej z pośród osób, gwarantujących pcżyczkę. - . 

Już z pierwszych paragrafów niżej zamieszczonych Z2.sad przejawia się jasno c0l pożycz!ri, sposób korzystania z meJ 1 Jej 
umorzenia. Tylko najpierwsze, najniezbędniejsze, bieżące potrzeby miejskie a przc:d;:vrszyst:~:iem dalsze podtrzymanie egzystencji po..: 
zbawionej pracy ludności mają być z pożyczki uwzględniane. Przyczem, wytknięte zost!'Jło st:;p~1io1:.'e wydatkowanie, w miarę ?Otrze
by, około Rub. 800.000 miesięcznie, w bonach, wydawanych Gtównemu Komitetetowi przez Urz"'.d Starszycn Zgromadzenia Kupców 
miasta Lodzi i Komitet Giełdowy Lódzki. Zwrot pożyczki przev.'idzhmy został "' d"ta r1ies1<iCe po podpisaniu traktatu pokojow~go. 

Tak pomyślną akcję ratunk'Jwą miasta ma wytworzyć nie dobroCT'lP'JŚĆ, nie mHoslerdzie, nie ;aJmużra publiczna, .lecz ko-· 
nieczna i przemyślana samopomoc obywatelska i obowiązek wzajemny ludzi, których losy postawiły obok siebie v; wyjątkowycii 7ra
runkach współżyQia, w warunkach strasznej, nieobliczalnej w swycl1 skut~ach, wojny światowej. 

Nie wiadomo, jak długo przeznaczonern nam jest jeszcze żyć w wa.runkach ci~żkich, wywołanych wojną, czy nie czeka 
nas głód i wyplywające z nie'.;:o klęski; w każdym razie pożyczka, w grnnlcach obliczeń ludzkich, da miastu środki na przetr<:rnnie w 
trudnych okolicznościach przez pół roku .. _ . _ . 

· Aby jednakże pożyczka w najb!.iższych dnia::h dojść mogła d:J skutku, potrzebnern. jest jiknajszybsze współdziałanie ze 
strony Panów Współobywateli, potrzebnem jest jaknajpi::_ędsze skład:inie i podpisywanie deklaracji gw2,ranr::yjnych. 

. W tym _celt1 specjalna komisja szacunkowa, złożona z osób, zna.j~cych stosunki m1ast2., upżyła listę fi.Im handlowo-prze- . 
mysłowych, towarzystw akcyjnych, instytucji kredytowych i os6'J maiątkowocdoowieizialnych i odpo·vidnio do wielkości przedsię
biorstw, ich stopnia zamożności, wielkości kapitałów źapasowych, h~dnem słowe:n po skrupulatnem roztrząśnięciu i ro2.ważeniu wszyst
kich odnoszących sję do tego okoliczności, oznaczyb. wysokość gwarancji m. irnżde z pomienionych przedsiębiorstw i poszczególne 
osoby. Wogóle, sumy gwarancyjne ustalone zostały b. umiarkowanie, He że własciwe zooowiązanie' odno>.l się tylko. do połowy gwa
rancji, w drugiej zaś. poło':vie składający deklarację przyjmuje na siebie solidarne poręczenie. 

· Zapewne„ ciężka to rzecz i niewdzięczna być sędzi"' stosunków malątkowych swych współoby'.VFtełi lecz wyboru nie .:a, 
bo ciężką jest chwila, którą przeżyvramy, niepewne fotro, groż2:Ce katas~roh całemu in'.astu. v/ takkh okołicznoścJ:i.ch wyjątkowych 
każda firma, każda instytucia, każd.en obywatel w imię wyższych celó ,„ i do 0rze zroZclrnia;;e ,;o w łasa ego .interesu winien. podddć się 
temu sądowi qbywatelskiemu i ustan:Jwione zobowiązar::ie gwc.rancyjne podpisać. Będzie to dowodem tego wy.ższego soHdaryztwania 
.s1ę jednostek z interesem ogółu, jakiego rzeczywiście wymagają wyjątkowe okolicznoscL miejsca i czasu. · 

Każden z posiadających majątek lub odoowiedzialnych za swe. zobowiązania, składając deklarację gwarancyjną, spełni nie 
tylko chwalebny czyn obywatelski. umcżliwiający, w pew:iym stopniu, dalsze funkcjonowanie życia miejskiego, lecz zarazem wywiąte 
się z obowiązku względem sp::łeczeństwa, wśród którego, być może, długie lata żył, dzieląc z niem losy lepsze i gorsze, gqzle, pra
cując, dorabiał slę mienia, rósł w powagę i znaczenie u współobywąteli i gdzie wreszcie, wolą losów, przyszło. mu przeżywać wspól-
nie chwilę historyczną. · · · · 

Ten właśnie moment historyczny zniewala nas też wyraźnie i bez ubocznych obsłonek przypomnieć o .obowiązku tym 
wszystkim, którzyby jeszcze .co do tego żywili jakąkohviek wątpliwość. 

Mniemamy, że każden w poczuciu solidarności społecznej sam aż nadto dobrzz to odczuwa. 
Z drugie] strony, kaźden spełniając ten czyn obywatelski, zawierzyć winien lu 1ziorn, których hsy posta wiły w Zarządzie . 

Miastem, że złożenie deklaracji gwarancyjne], w granicach obliczeń. iudzkich, nie narazi go na straty ma.terjaine. Gzuwać nad tem 
tern będzie. Komitet Obywatelski, resp. instytucja, która przejmie od niego zarząd Miastem. Nie ·zaniedba on tet podjąć. we właśc1'." 
wym czasie starań, aby zaciągnięta pożyczka miejska ulegal~zowaną przez .. odnośne Władze została. . .. 

Na tych wszystkich przesłankach budujemy dojście do skutku tej niezbędnej dla Miasta operacji finansowej i na Waszą pomoc 
i poparcie, Panowie Współobywatele, liczymy i w nie wierzymy. . w Łodei dnia a maja 1915. r. . 
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J6zef Adornowicz Karol łF. Scheibler 
Henryk Barciński Stanuław Bilberstein 
Jan Ćizeraszkiewu1r Antoni Sta~irowski · 
Gustaw Geyer 'I'adeusz Sułowski -
Maks Ktrnbaum D1·. Junryk Trenkner 
Dr. .7 ózef Konie Juljusz Triebe 
Eugem.usz Krasttskt .Józef Wolczyńskt 
X. Dz1ekan Henryk Przeźtlzi1eki 
Zyqmunt R1ehter 

1. 
Wobec wyczerpania slę tunrluszu, powstałego z pożyczki, pr'yznanei 

przez Rząd RosyJsid i w celu dalszego podtraymania egzystencfi pozbawionej' 
pia_cy. lucl.ności miast.a 1 zad0syćuc~yuienia. liieżącym, najniezbędniejszym 
~ '.1~eci.~rp1ącym <.~łck1 potrzebom mie;sll:.im, to jest .orlpowiedn,io d_o celu, na 

. .ia;r1 tunnusz pow;,-zszy był przyznany, Główny Komitet "~JP'atelski miasta 
Łorizi, w imieniu miast'l., zaciąr;a iJe;;procentową uożyczkę od Urżędu ·Star.izyelL 
/,<:;:ornarl;,enia K~1pców m. ł,odzi i Komitetu \:He.td<Jwego Lódzkiego do wyso
Kesci ru b 5 .. \./10,0 JO· pod na;, wą "Pużyczka wewnętrzna m. Lodzi". 

2 

. , i u._ycz:ka_ ~aciąga_ną będzie stopniowo, w miarę <-~1 •• euy ·- wysokości 
o;;o.i:· rui; :-;ur; i,;SU. miesi ęeznie .w bonach, '\ ydr,wanych Głównemu Komitetowi 
(Jb; .. : ate:si '·~mn. i wy$tawianych na olrnzk1ela przez Ur::;d Starszyf'h igro. 
m_n„>enrn. hu'.':·u • mi'.'''ta_ł,.011~·1. : Komitet Gieł-irwy Łódz·ci. „ ;tnyc>i po 11pty-
w1• ·'eh ffil!'"l cy po poap1san1r; .1J-•1ktatu poll:o•0wego . 

3. 
,~wrot 1:a;;ycz1'i 1dnien nasl<![lić w dwa miesiące po pvdpisa ..• l:.1 r_1.dalu 

poJ..:o ,ewe go \:. cvJJaC· ,-. .:mian.; ... v. ~lllych w§ 2 nlniejszyeh zasad, lub w ;;' •. .vLŁnie 

4. 
!~ ~~u~l,utl~ i.li~.J.JJU:dlwości t.i.Z:i~kania t-r ohecnychw.arunk21.ch forma.!neigo :~.a-

~;·;.; :··" 1,'~1:,i,.-,::·~~~~ ''' m;:::rrcV:~jf,i: ~:~~~g~;~J,j1 ~;1 ;;;;,•;~~;~Z,~j~~~j \~ 1 '';_;~~~~~~~ 
[

1 ·.JU ~; ·. :::e,~~1-z5ZaJ~C~/ JJ~a.!v-.;;vm2~ną wyso.:i·os~ Pot1ycZs::i, t-' J„ H:uu. lOJ;Du~ GfJJ, w J/
•J4ll.}:::11 prwq µrzec!sl;awu~]~ce p~wność ma1ąua1\T:). firmy ilwdiOWJ·przemysto
we; rn3t.rwcie i poszczeg;ornyc.tJ mieszkarlcó .v m Łodzi. 

5 
_ '!, chwllą i:at.vieril~euia pożyczki prz.i,-; Władiie miarodajne, to jost for

m;u!lego przy 1•;c1a obow1ąz1rn zaplacenla lJOiyczkl ~przez Miasto lub Państwo 
,.,. termrnHJ, w;;·;a.zanym w § 3. zobowiązaoia gwara~oyj1rn wygasają. 

11 
lj 
!1 

!i 

Ludwi'k Albrecht · 
Robert Biedermann 
Edmund Br-nkenhoff 
Karol-Teodor Buhle 
Stanisław Fmdeisen 
Leon Ga?ewice 
Robert Geyer 
Wtlhelm Hnrdliczka 
Albert .Jarociński 

Stanisław Jaroci·ński 
Zygmunt Kaufma1i 
Stanisław Kroll 
Józef Laehmanowiez 
Manan Łuba 
Jakób Fetters 
11Iteczysław P.mkus -
Władysław Ra'P'(Ja'Port 
Kazimierz Rossman · 

6_ 

Paweł Sanne 
Edmurill Stefanus 
Czesłaiv Swierezewś kt 
Zygmunt ; IFaJnreb 
Ernest Wever 

· Izydąr Zand 
Oskar Zi~gler 

~y razie; gayby pned uoływem · dwńeh miesię!}y, od daty podJ)'i!111nt& 
tr8:ktatu pokojowe;;o; c:i:ła zaeiąg ilęta pv.iyczk:a, l: b cz·~M jej nie zost,ała za
t w1erdzouą, luli zapłaeoną, wyst:iwcy zobowhr~ań gwar .rncyjnych. winni bcda 
w term1nie, wzmiankowanym w § ci za.phieić "pro rata parte" Urzędowi St.ar: 
S7'ycll 1.gromaaze1Jia Kupców i Komitetowi Giełdowemu Łódzkiemu cal:kowita 
sumę wypuszcz"nyccL prz-iz nie na po~yczke. bonjw, mb q jej. częśd, Która :10° 
tego momentu J;foz0stala ni~z:ttwier-iz·'l'lf\, łub ni'!>:"'lh·~-„, · · 

\V następstwie 1e1na.k, po uzyskańiu zat.wierd:,eoia. -lub Pll ;:aohcaniu 
pożyczk,i i;r7p- \fh'lto l1~b .P~ń>two, ws?ielkie 1vpłanri'l•' -rzaz gwarantów sumy 
winny hyr. „, ,,.,.,} ,,.,,: · · 

7. 

Z~~owi~zauia gwaran?yjne ,będą miały na.s.tępujące brzmienie: 
. ,, ·,·, razrn, gjyO'. w ciągu ru:uch ;niesięcy; orl dity podpi.o.tr1ia traktatu 

PC:ko1oweg0, cala zaci '. :<1i~ta ;1:·0,,7. G"'Jwn.;r .Komitet Obywa1elsid. pożyczka 
miasta L?d?,i, sto_sown'~_rlo prctCJrnlu,. s:rnrządzo·1ego prze~ Glówny Komitet 
qby\VaL~;sln z u a.ziałem u fZtJdU titarszy eh Zgromadzenh1 Kupe:o w~1n Ł6~z-i i -Ko1n1.:. !- <! 

t~w Giełdowego ódzkiego w du u . 19 __ , . lub .. cześć jej 
rnr: :;;r1-otała zatwi•rdzona lab ;rnpłacc,11,~ orze .. M.ia3to lub Pań~nvo. niże i •.iod-

. P.~ 0 ''le' ni~ie1szem ob':J1~ią:mie się nie;>;1•:<ocznie, to je;:t, rrntychm>:t5t, ,r; u~ly-

Et1:fi:~;:1~~~'.;'.:I,'T.:;'.::;~;:'!:;':;t:,·':Jtfj~~;;w~·;~l~r~~w~~~. 
.Ni<;z::\leżnie o1 pow.yzszego s0Drlr..1·i1te p;rĘ.~~·e,~;·d; l;f~OkO~';i. R!; ·~.:___: 

za wy~rnn:tnie prz,z wystawców znb1wi:,z:i.a gw:trancyjaycti, ws.,;tr.'wy:~a·w · · 
p 1Jwyzszy;n protok::ie - · · · .·· 

. \Y raz_ie gdyby o66łna suma .uzyskanych. znbowiazali u,y:i1·:aucyjnyi.:l.1. 
ł~~zm;" z __ m1eszcz~cei~~l się w nich soti·~arnemi zobcnviąz:intami~ pr:oekroczyla 
~:ęr~e.1 m.z w ?woinu,•.:b sumę Ltktycznie zacią"Sniętej pJżycztd niniejsze mo
Ju zulJow1ązame utRgru„ proporcJonalnei reduircji. 

r; . 

I 

I 



(g) r:-rZ?(łnlesh!nie za„ 
ząli'.u o:;:yw]lne190 do Eir:~Esżta. 

osner Zeitung 11 donosi, ~e · nio-
ieekj. urząd cywilny dla obszarów 
lslii, zajętych przn wojska. nie 
eelrie przenie$iony będzie 21 Pozna· 

do Kalisza. 
· , .. - (o) ł..Pii&111fnictwo a dy„ 
.. recjs. Centr. Kem.· miliGji ro
esłaf do dzielnic ko1nunik:at za M ,25, 
· ·którym pj~tnute, . panoszące .si12 
śród dygnitarzy mil_icyjnych _łapow

twa ·a zarazem kntegoryozme (po 
1 setny chyba) zalrazuie udzielania 

eporterom jnformacji o dzhdnotci 
rg3nów Eiebezpiecz~ń~h.;v~"· .. 

• W jakiej szkole tun.k:c7onarr!1s~e 
zej (niest.etyl) milicji n!l.uczyll się 

. . irnnietwa -' wiemy~ ·skąd jednak 
'''l';\~lJa'.n0wiq centra lrii" czerpią w.zory do 
~::::~-~azów· pi~tnowa:uia. tegoż· ·łapow
r'~t~i.ctwa--nje mamy poj~c1a.. 

"•"'"" (d) l'l'oż,,.czkii 11u!lli łu;ią• 
· z~i · ca:zezęttJnl!ltściowe. -

'n.- fi n1rnsowa wypłaciła do . tego 
y,;~u.su 2300 właścicielom Jnnątek 
.~{;~~lkzcxtidnościowych kasy l)aństwowei 
~,~~Jtołu 100,000 rli. 11pżycze.ir. · 
:,;:":~ , .:.....: (c) ·. Xlei stowarzyszen88' 
'\:co;iJ:L~katł!bll"" J11k było do pr.zew1-
yz;Jfzenia, stow .. „Lokator" stale s1~ ro 
i:l'wija i b31ozi eorRz wiek~ze zamk· 
zs.lowanie wśród miesz.lrn:ń0ów naszego 

jgmta. 
Człftnków rzeczywistych town

zystwo ~be1mre· uc1y około tysitv~~.: 
. . Dz1ałnlność ·5wą . ~towarzys~me 
;r:raziłe fom, te udzieH!o, epró.c~ 

·„;Ę;i'izfonirew, kil.ka t;vsi~c;y: por11 d m ~
'Cii,z~•złon.kom~ oraz· zorĘ:tDJZowa.ło . s_ądy 
~".'.l>.Olubow:rio, pomięfJ?J.y Jolta:toram1 1 kil.* 
~i~imienier.nikamL 
~~t /jtg171t~rHOWUiht ~i~. ~Q'l1f~!'J:t· 
·~; hfem ~.wwodi;ia i~Jit, te n -~l'H'!HV 
Y~ l!a~"•j~. ii~ ~fat,~]ki:dn!rll'torzy._ l~ó~ 

·właśll:icrnle aomow, .l!tót·ym !!llil"Zt~/1 
_· _:,.towarsystwa eh~tnie pond ud~iela. 
_ , ~Rezerwistkom i bezrobotnym sto-
1'l'tifarsyszenie udziela porad b~spłnt-

.· ':~lrle. . . . .• -· ~.;~~tt· · ... :m::· ,(t) O · ajednosłajni~n~e 
\;·;>"łauolna , bEbBDot1?>c:azr.1e~e. ~rnzne 

.~. ''cs;yte.Jnie f bibljotoki, ngzystuJąM w 
· 11aszein mieście!' wohGc zwi~ki:3zo1111go 

Szanowny .P.amie Rcsdakto:rze. 
UprlejRlie pros!!lf3 ... o łaska'!~ 1;l· 

mi&:,;i.;i;1i1ei.!1e w łl ~czyi .u;m 1Jlsm1, 
Ptu't <d~m. ni11iejsz11~0 i , tu, w któ· 
:r:y111 .C}hcę poda~._d,u, wi~H.omq$Ql pn· 
blieznei, co następu1e: . . 

· Szkoła moja .handlowa, m1esz
c·r,11,ca ·się' 1Jr7if ~licy ·Zinlonei . TI1". 8 
w domu pana Pmk:usa, .pozostaje na.
dal w tym :ilamym lokalu. Kontra~t 
mój za.warty :i; p. P. na. lat :>, ..;::on
e.z/ si~ dopiero n. s ·lab.. P~r1· „Pin
kus wi'le nie ma ~adnf'.f.>'•' p ~·~•W& ~ul· 
naimować tege lo.lrnlu, 1:1.ni teł .ogła
szać o uwolnft::.C.iu go przezemnie. 

Ogiosz1rn~e p. 1:'1nk~sa ~ie mz. 
sHy prawneiJ n.rów.no Jak l mo-
r~n~ . . 

Listem ninieiHym cbofł wyprovra· -J:&1c z błędu Si. Publieznośt, którll 
przypuszc2m.ć. mote, jakobym miP.;1 

zamiar Jimien1ć lokal 
Przyjm B~. Panie R~d•lctor-

wyrazy glębokie~o :~~!'Mltr.u . 
Przełożony 1 dyrektoJ.' VIII hi. 

szkoły !i. andiu wei żeń.;;1k1ej. 
· " . "L Ab. 



.~-· ___________ ...._...._ ........................................... .._... ____ ~~·~o..;.;...w!KU!J..!R~uDZKl-~!~~~----------·"""""'--....... ,..._ .................................... .... 
pierwszego dnia. wynosi: 21,500 jen
eów. 16 dział, 47 karabinów maszy
nowych i materjał wo)enny wszel
kiego rodzaju, którego jeszcze obec
nie ocenió nie można. 

lffaczelne dowództwo wo7enne. 

Urzędowy · l(omunlkat ~M· 
stirjar:ki„ 

WIEDEN, 4 maia. W wiernem 
priymiemm orężnsm Ol!iągnęły spr.zy-

, :mierzone wojska Niemin i Austro
W ~gior nowa zwyei11stwo; Siln.ie 
umocniony front niepuyjaeielski, 
trzymany w Galicji zachodniej po
między Wisłą a głównym gnebi@· 
niem Karpat, od czi.urn odwrotu ro
sjan po naszej .1vryci~ski ej bitwie, 
:pod Limanową, zdobyty został w ca
łei swo-1e) rozoiągłośoi. W dalszym 
ciągu ataku osil!}gły wojska austro
w;;;gierskfo j niemieckie ta.kto wczo
raj na @ałym froncie. w obecności 
komendanta armii, f!'.lldmarszałka ar
t\VJHSi?ci~ Fryderyll'ł, nowe sukco1y, 
docierały niepowstrzymanie dalej nil. 
w;:;chód. i !limuslły ponownie znaczne 
1Hy rosy jslde d@ utyehmiastowE1go 
i!>dwntu. 

Znaczenie ogólnego imkeesu ni0 
da się Je:;zcu ocenie a.ni w prz.r~H
ieniu. 

Liczba dotychczasowyeh jeńeów 
:pod ..... ;ytt;;zyła 3i~ na prz@szło 80,000 
l zwiększą si~ eo godzin,. 

W lic;rnych zdohytyr:h. pozye-jao.b. 
1osy jskich zabrano masę mafar~ału 
woienrrngo. 23 dziaia i 64 karabiny 
maszynowe znaiduią się wśród pierw
szej zdobyczy. Na w;:;;t;yet1rf'r.rn in
:nych froutach sytuM1a na ogół jest 
beą zmiany. 

~a f rondl? x~chcDnim. 
BERLIN, 4 ml.l.1a. Wielka. .kwa

. tera główna (urzędowo). 
"\Ve Flandrji atakujemy ze 

;akutkiem od północy i wschodu. 
Dziś ra.no w ręce nasto w padły Ze
"lenkote, Zonnebeh, · Wtsthock, las 
?olygowsvdd, Nonnenbosschen, 

wszystko miejscowości, która od 
wielu miesięcy były przedmiotem 
gorąeyoh walk. Cofający się nieprzy
jaciel, na półnoe i południe od 
Ypern, znajduje siey pod ogniem 
flankowym baterji naszych.. 

Podozas ·utarczki mi~dzy ~an
darmerją naszą '6 si~dmiu nzbroio· 
nymi marynarzami, · którzy z ofice
rem niepr~yjacielsidei łodzi po".lwod
nej, wylądowali na . nier,.amiesrikał!'lj 
wyspie przed Badrut.em, ·na. morzu 
· Egejski13m, tych osta.tnfoh za.bito. 

Z in;1ych frontów niema nic- 1:vaż
ni@j!5zego. 

. Naaielne dowództwo waienne. 
Ur6l:ędowy komuiililkat 

turecki. 
KONS'rANTYJ\IOPOL, 4 maja. 

Aby rozszerzyć ograniczony obszar 
na którym się nieprzyjaciel zna i duje 
:pod Ari Burno, próbował on dzis 
swe lewe skrzydło posunąć naprzód. 
Wskutek naszych kontrataków oti· 
parto go z dutemi stratami w bar
dzo skalistą dolin~ i na.st~pnie wy· 
parto ku wybrzeżu. Tymozasem. o
gień nrtylerji naszej wywołał pożar 
na .Jedny ili z n1opr.-;

0
v jao1ehrn:loh tl'&ll· 

spcrtowców. Inne transportowoe znaj
duit\C0 sią przy wybrzeżu, oddaliły 
si~ najspieszniej. 

W c~oraj spró howa.n!I ostrzeli wae 
bezpośrednio pancerni!.: „Azemem-:, 
non" i trafiono go (}Zterom:i. granata· 
mi na:;zymL v"\'ycofał si~ on ponie· 
w1,1,ż nie mogł dłużej strzelać.. 

UrzędoH~YY [(1)0il'fJJJ:-;.:l:t~'iJ: ~w:o,i ... 
ryEl'!aii';.iL. 

BERLIN, 3 HLl.jli. (T. B. W.·, \V 
dniu 3 ma;n po poł. nie[C1i·3:-.lrn łórlź 
podwodna 7'atopHa tofrznłem torp;.:do 
wym, µod Gal!o per~u im okręt,~m !a· 
tarmczym, kontrtor.pedowiec „ng1t>i
ski ,)tacruit". W tym samym d.ni u 
w pobilżu Noordhinderskiego_ okr~
tu 1ahrnic~eg» od.byla si~, bitwa mi~
dzy dwiema riiem;ec.kiemi łodziami 
ze straty przodnie~ a kilkoma uzbro
''lnymi angiel~kiorai okr~tami 'ry.bac
)rui, podczas której .zniszczono au
grnlski parowie0 rybacki. 

Angielska. dywizja kontrtorpe
dowców wdała się w walki} która. u
kończyła się stratą nuy;yoh łodzi wy
suniętych. Według ogłoszenia admi
nistracji angielslriai, wi~ksią C:i!t'lś6 
załogi uratowano. 
Zast~p~a sz!'lfa ~ztabu admjnistracji 

podp. von Behn'}ke. 
Uil'~ę~o·wi;w h:en~un:ik~t 

ilniH'J'lłUłrkil. 
BERLIN, 4 m'.'l.ia. Dnia 8 maja 

niemtoeki st?.tek nancwietrzirv odbył 
na morzu Półno0nyin w~lkę, ·z wieiu 
a.ngie!s'riemi łodziami podwód11cmi. 
Obrzucił on łod15ie bombami i jedną 
z nich xa.t011ił. fJOd'?iie podwodne o
str~eHwały ~ sfatek napoi:rrietrzny z 
21."mat, nie tr~,ffają'1 go. ·Statek napo
v:!~trznv powrócił ·w ·nieuszkodzo
nym stani~: 

Zastępca szefa sztabu admi:rnUcji 
podp. von B eh n o Jr e .. 

~a!l~1.'J~~~~e @~uręty„ 
LONDYN, 3 maia (rB W) Admi

uli~ja donosi: Na parow1eo · rytia.cłd 
„Columbia" .napJ.tlły dwa niemieckie 
torredowca i torpllldow~ły go. Z za
ło~n. 1nn.v parowi"c ryoMiri u:rat')wał, 
.fodyn„~o człowi~trn. Torpedowiec 
ściQ;ata uywizia angielskielt .1rnntrtor
ped.owców, między rnemi okręty „La-
for'1y", „Leon1das", „La.w.fora" i 
„L1,;,-k". " 

Po godzini.'3 oba niemi;oickie tor
pe1fowce zatopiono. Oln·ęty angiel
s.!r:e strat· nie ma~ą. Uratowano z 
morza. i WZiQto do niewol; dwóch o
ficerów niemiar-kich i 44: żołnierzy. 

LONDYN, 3 mai~. {Biuro Reu
tera). Według depesz z wyspy SeHly, 
do nosi okrf)t rybacki, że widział dn. 
2 ma)a o godzinrn w pól do 12 i:n·ze·l
ptl!udniem, ,ja!r niemieelrn łó:iź pod.
wodna ostrzeliwała jakiś pttro wie'!, 
na północny Zl).cb.ód od okrętu la
tam .czego i.od Rskop. Lloyd d.owia· 
duje sit} z KiUrush, że niemrncka łódź 
pod.wodna zatopiła. parowiec rybacki 
"FuL•;;eut". Parowittri rybacki „An 
glia" dowiózł do lądu łM~ z pozo
stał.ymi µrzy życiu i zwłoJrnmi ka, 
pita.na, Jdóry by1 'liastrl!ielony. Druga 
łódź zginęła. 

Z Peu:mnee Ll1Jyd dowiaduje si~, 
że niemie~ka. łódź podwodna torpedo
wała parowiec francuski „Europe". 
Za.tog~ uratowano. Lloyd dowiaduje 
si~ z Seilly, że torpedowano wcz•}ra1 
parowiec amerykański „Guldflight". 

. ~l!Dehu~ z l~Hh!lf:'1'.~i-em· na ~hnzkę l!!a rhl. ~. Ci;:m"• 
h·: :.r: i'm~ta~f!~YJ w ~a·a·~~·di nó!l ~~os·~jumy 3 r~. Wy-
3n• zeflaż z mego fabr. skład.u na sl::}:.[lliie ~ kal'.lltj!lUn:i)' oraz ~:~:~~m n!~~~~:~7G~ I 

przyspasabia do szkół średnich (re- i 
alnych i han&lowych) i wyższych G 
(politechnik: i instytutów hand!.) w ; 
Rosil i Europie zachodniei, względ- S 
nie przyspasabia do matur. O wa· 
runkach informuje aspirantów inż . 
Rus.sak, Nawrot 38a m. 12 w godz 

. · resz'!~~= Cegielniana 4:3, w podwórzu. 

\lJ~ine dla PmPs Palących 
.l!ip (!I,.,. 111 & 8 tytunil' i papierosy od najtańszych , f:'_. n ~ ~ @ m W li!i G do najdroższych poleca h)lrtąwo i de. 
ta.licznie ::::. Nowińskt, Piotrkowska· 145 (sklep w podworzu). Tam 
tytuń 0d 10 kop. pa0;;,ka, '!EV1forosy od 30 k. za 100 szt. . 66-10 

{ii\f'YCZERPANIUU 

Jak uchronić się od ciąży i 

1 i pół - do 3 i pół · pp. 

SZYNKARZ 
.I KOWAL 

petrzebny zaraz Wia.d omość w Przy· 
goaiu, informować się u samego wła
ściciela a nie w szynlcu. 267-6 

Dnia 25 b. m. o godzinie 7 wie
czorom zgubiono w tramwaju 
portfel z kwita.mi .rekwizycyjnymi 
na imię Anieli Kiedrowskiej i gotów
ką 40 rb. i 40 marek. Znalazca ze
chce zatrzymać pieniądze, kwity zaś 
l'!Wrócić do hotelu P.olskiego, ł'iotr· 

kowska 3, za 

D ra med. IL i. Drekslera p. t. 
Opis nainowszyĆh środków od ciąży 
cf1roniących z rysunkami. fiJiezbę• 
~na ksiązha ~Ha każdego mał• 
:i:ensiwa. Cena 40 kop. okład 
g1ówn.v w l<sięgarui A. Słomniekiegc. 

50-rubl. wynagroizi?niem. 
najtaniej dostać można u J. -=----· ---.,.,...~--

ui. i::'iotrkowska 2! 

przy,jmu)e stę 

n~ \p+ln;1:~ n~1zµr.~l. nunn\u ilv. .v 1, u ~= uullu ii.,i. 1.1.l 

Pachtera, Stary Rynek M 4. Z dniem 1 maja powstała 

Xursy 
SZKOŁA 

~n~ło'ell.ł kroju, szycia, haftu i wszel
H U W~ kich robót r~lrndz1elniczych. 

Waruuki bardzo korz.vstne dla 
uczenie W. JabłońŚ:iun. Za
wad:!tka 9 m. 26. Przyjmuje się 
obstalunki wszystkich. roLót. 

. Piotrkowska. 157. 
'Letni kurs buchalterji i arytmetyki 
handlowej rozpoczyna się 16 m!łja. 
Zapisy codziennie od 5-ej do 7 p. p. 
prócz sobót i niedziel. Programy bez-

. !l płatnie. 

Jeden ozłowielr zatonął, inny ~igt~ 
Dl\ł. Statek holowano. Wsz:ysltioJ>. 
pasażerów uratowa~o. ·· 

LONDYN, 3 ma7a (T. B. W.) .Bit... 
ro !buten", donosi: 

Parowiec rybacki „Dawsy• \Ra:.„ 
tował ze zniszczonego "'Recriant&• 
czt@reoh o:iicerów i 21 żołni~rzy .. 

,W!@zru~hy w Moskwie. 
SZTOKHOLM, 3 maia (T.\B. W.}. 

„Piotrogrod7.ka Agencja Teleg~~ficz. 
na" donosi z .Moskwy o tamtej~;reh 
rozruchach. Gi@wny komo.nda.nt mf.a. ' 
.st& Moskwy ogfasza; że wskutek 
drot,yzny środków tywnośGiowych, 
doszło w dniu 18 kwietnia do za.bu 
rzeli pouądku publicznego, lrtóre 
szybko stłumiono.· W kilka dni pót~: 
ni@j doszło ponownie do zakłócenia.· 
ponąd.k:u publicznego, które nie lyło .' 
weale w zwiąidrn z drożyzn~ pro- , 
duktów, lec'!i miało wyłącz:p,ie cha,· 
raktar ruchu huligańskiego. 

Główny komendant przypomina. 
ludności, że wszystkio zarządHnia 
wydano i ogłasza przestrogę, te 
wszelkie gromadaenia się Sl:\ za.ka, ... 
zem i bę'i:lą surowo kar:me. 

Z niepokojami. w Moskwie pon 
staje w zwiążku rozporządzenie gr& 
donaczalnika. moskiewskh~go, D.aka· 
zującs właścicielom domów, a.by za
mykali wszyst!de bramy od ulicy 
od godViiny 6 wieczorem do god~iny 
6 rano. 

~.~;'!:'!!\!!l'f&' wml><all ,;1111 

Rb. B ni11odebra.ne przez pi1l12'• 
nhulr~ Barbar~ Pawekzykównę, .k:tó~ 
ra z łatwo zrozumiałych wzgl~dl)w 
~enuje się po nie zgłosić, przeznacza. 
ua s:;;;pital w Choinach F. 

Zamir:~t kwiatów przeznaezonyoh 
db. p. Nirnstflina, wykonawcy roli 
tytułowej w „ Wie.lk!m nieboszczyku• 
skład:ają dwaj wi.elt1ciele Jego ta
lentu rb.11'! 2 Uti uecz Komitetu bez
domnych i głodnych. 

Na g·łodnych. do uznania KoJL 
niesieniu pomocy .. biednym :rb. 30. 
oddział I łódzki warszaw. akcyj:a,;i 
Tow. pot. Zachodnia nr. 31, dopła--' 
cone przez p. R. ·za pmirednictwem 
Centr. Kom. Milicji obyw, 




